CENY OGŁOSZEŃ: Po lekicie 1 mm w 1 azpalcia 
dezer szp. 22 mm) 12 Bpi. W Lekście 1 mm w 1 ezp. 
(user. szp, 69 mm) RM. 1.—. Drobne ogłoszenia aa 
glowa (tylka din osôb prywatnych) Hyf. 08, pierwsze 
słowa Kustym drukiem pf. 12 (najwyżej do trzech 
slów). Drobne ogłoszenia handlowe za słowa Ept, 10, 
pierwszo slowo tlustym drukiem Rpf. 15 (dopusz 
czalne. takża tylko najwyżej trzy sława). 


DZIENNI 


K 


Kraków, niedziela 7 lipca 1940 r. 


Nr. 107. 


Nadesłane. n nie zamówione przew Redakcję reko- 


misy, bedą zwracane autorom jedynie wówozaa, gdy 


dołączona 
przesyłki zwrotnej, — Prenumerata mies 2.25 EM., 


zostaną znnczki pocztowe na opłnoenia 


z odnoszeniem do domu 2,50 RM. 


Francuska flota wojenna 


nie zostanie rozbro 


Niemiecka komisja dla spraw zawieszenia broni w sprawie 


wydarzeń pod Oranem. 


Wiesbaden, 6 lipca. Na podstawie wydarzeń pad Oranem niemiecka komisja 


dla spraw zawieszenia broni zawiadomi 
że naczelna komenda armji niemieckiej 
mia francuskiej floty wojennej, zawarte 
szenia hroni. 


Niemiecka komisja dla spraw zawieszenia 
broni zażądała od delegacji francuskiej, aby 
wszyscy niemieccy mieszkańcy Alzacji i Lo- 
faryngji, którzy przebywają w więzieniach 
francuskich, zostali natychmiast zwolnieni. 
Dalej niemiecka komisja dla spraw zawiesze- 
nia broni zawiadomiła delegację francuską, 
łe uwzględni jej życzenie zwolnienia fran- 
cuskicgo personalu sanitarnego z obozów 
jeńców, o ile będzie lo tylko możliwem z u- 
wagi na konieczność opiekowania się jeńca- 
mi francuskimi, przebywającymi w niewoli 
niemieckiej. ! Tj 


Francuski charge drałaires protestuje 
W Londynie. 


Sztokholm. 6 lipca Mima zarwania sta- 
sunków dyplomatycznych między Francją 
a Anglija, w piątek popołudniu francuski 
charge d'afairea Camhon przybył da Fo- 
rtign Office, ahy złożyć energiczny pro- 
test rządu francuskiaga rządowl angiel- 
zkiemu przeciwka napadowi Anglików ma 
flotę francuską w Oranla 


la specjalną notą delegację francuską, 
jest gotową uchylić żądanie rozbroje- 
w artykule 8 układu w sprawia zawie- 


Kiedy francuski charge d'affaires opuści 
wraz z personalem ambasady francuskiej 
Londyn, nie jest jeszcza wiadomem, 


Wojska francuskie 
biją się z Anślikamł. 


Istambuł, 6 lipca. Wedlug ostatnich na- 
deszłych tu wiadomości na kilku mi 
scach na granicy palestyńsko-cyryjskiej 
doszła do potyczek między Francuzami a 
Anglikami. . 


Francuskie bomby na Gibraltar, 


Madryt, 6 lipca W płątek rano okola 
godz. 6 samalat francusk| zrzucił klika 
bomb na twierdzę angielską w Gibraltarze, 
lak a tem donoszą z Algesiras. Angielska 
obrona przeciwlotnicza otwarła ogień na 
samolot francuski, p 

Dalsze szczególy tego zajścia nie są jesz- 
cze znane w stolicy Hiszpanii. uważa się 
jódnak, że lotnik francuski dokonać chaiał 


zematy na Anglików za napad na flotę 
francuską pod Oranem. 

Reuter donosi z Gibraltaru, że w piątek 
pa raz pierwszy w obecnej wojnie twierdza 
w Gibraltarze byla bombardowana. 


Straty Anglików w Oranie, 


Madryt, 6 lipca. Danaszą z Algeciras, że 
w napadzle na okręty francnskle w Orania 
brały udział gielskie okręty linjowe 
„Huad” i „Resolution“ jak również jeden 
z okręt linjowy i 8 kontrtarnedow- 

iw. 

Na pokładzie trzech angielskich kontr- 
torpedowców przywieziono wa czwartek do 
Gibraltaru licznych rannych oraz zabitych. 

rzyplynęły również dwa kontrtorpedow- 
ee, znacznie uszkodzone. Według ostatnich 
wiadomości wa czwartek wieczorem bitwa 
jeszeze trwała. 


Jak dnoszą z Tetuanu -w kołach francu- 
skich w Afryce północnej panuje wielkie 
wzburzenie z powodu najazdu pod Oranem. 
Mówi się, że przez ten fakt prestiż angiel- 
sko-francuski wiela utracił w oczach tunyl- 
czej Indności, Franenzi, którzy jeszcze do 
wezoraj nie zgadzali się z postępowaniem 
marsz. Petain i opowiadali się za konty- 
nnowaniem współpracy , angielsko-francu- 
skiej, na skutek wypadków pod Qranem 
zrewidowali swoja nastawienie w atosnn- 
ku do Wielkiej Brytanii. (p) 


Olbrzymie wrażenie napadu angielskiego 


na calym świecie. 


H Barlin, 6 lipca Napad Anglików na 
aprzymierzaną flotą francuską, wedlug na- 
deszłych do Berlina doniesień z całej Eu- 
ropy | Stanów Zjednoczonych, wywołal 
wszędzie olbrzymie wrażenie. 


W moskiewskich kołach politycznych 


określa się ten nowy wyczyn brytyjski, 
jako nad wyraz charakterystyczny dla me- 
tod angielskiej taktyki wajennej i przypi- 
snuje się pn MAKIN znaczenie dla dalszego 
"m stosunki j i 
mn osunkow między Anglją i 
„Radjo moskiewskie oraz dziennik wie 
p) „Weczernnja Moskwa“ podaje w 
_mtcyjnej formie pierwsze doniesienia 
ppm ka mo o napadzie brytyjskich okrę- 
„wojennych na jednostki floty fran- 
<uskiej koło Oranu. 


3 Prasa sztakhalmska 
Poolikuje w 
nin o ga 
tngialekis 


sensacyjnej formie doniesie- 
atnim wyezynie pirackim floty 
W szwedzkich kołach polity- 
Się postępowanie Anglików 
Bo, tle znamienne dla ich mental- 
dole, Po fyeznej. Mówi się tam hez ogró- 
und ordynarnym napadzie angielskim 
awnego sprzymierzeńca. 


„Berner Tagblatt" 


m tytulem „Angielski napad na flotą 
mta Suaka" pisze: „Eniente cordiale“ prze“ 
> istnieć i przemieniła się obecnie w 
S warta nieprzyjaźń. Na franeuskio okręty 

plenna we francuskiej bazie flntówej w 

rania wykonano napad zupelnie jak 
Przeciw otwartemu wrogowi. Takie wy- 


Czyny przyczynią się niewątpliwie do 
wzmozenia rozgoryczenia przeciw Anglii, 


Panującego już i tak wa Francji 
o 


W Sofii 


wiadomość o napadzie angielskim na flote 
francuską w Oranie wywołała ogromne 
wrażenie i odbiła się najbardziej nieko- 
rzystnem echem. Postępowanie Anglików 
w Oranie określa się jako typowa dla bry- 
tyjskich metod pirackich. 

Niesłychany atak angielski na franeu- 
skia okręty wojenne podany został przez 
prasę belgijską 
w sposób sensacyjny. Podkreśla się z naci- 
skiem, że Francuzi sprzeciwiali się rozka- 
zowi angielskiemn wydania okrętów i 70- 
stali wkońcu zmuszeni do odpowiedzi na 

ogień angielski. B=, 

Wiadomości o wystąpienin Anglii prze- 
ciwko sile zbrojnej b. sprzymierzeńca wy- 
wolały 


w Nowym Jorku 
głębokie, a nawet — jak stwierdza jeden 
z komentatorów radjowych — pełne zgro- 
zy wrażenie, jako „swojego rodzaju taniec 
nel . 


Praca hiszpańska. 

(::) Madryt, 6 lipca. Głękokie wrażenie, 
Jakle napad brytyjski w Orania wywołał 
w Madrycie, maluje się dosadnie w koman- 
tarzach | nagłówkach dzienników madryt- 
klch. Nazywają go one „bezczelnym napa- 
dem pirąckim* Anglików. 

Dziennik „Madrid“ pisze, że napad w O- 
ranie dowodzi ponownie do czega zdolna 
jest polityka angielska. Anglja traktuje 
swoich sprzymierzeńców francuskich wy- 
łącznie jako „mięsa armatnie“ i stawia 20l- 
nierzy [rancuskich na tym samym pozio- 


Krwawe starcia między wojskami 


angielskiemi 


(::) Rzym: 6 lipca. Na temat incydentów 
między wojskami anigelskiemi i egipakie- 
mi donasi „Messagero" jeszcze następulą- 
ce szczegóły: 

15 czerwca egipscy żołnierze je z 
fortów granicznych koło pustyni ibij- 
akiej. którzy od dwóch dni byli niemal po- 
zkhawieni wody do picia, zauważyli, jak 
brytyjsey żolnierze jednego z sąsiednich 
obozów z całym spokojem zażywali kapi 
li į to właśnie w wodzie, która miała słu- 
żyć do picia dła Egipcjan. 

Egipcjanie zaprotestowali z tego powo 


i egipskiemi. 


dn u Anglików. Na ta ci odpowiedzieli a- 
rogancko | pobili jednego egipskiego o- 
tlesra. W odpowiedzi na ta Egipcjanie po- 
częlł na oślep strzelać da Anglików, przy- 
czem zabili 5 z nich. a 20 ciężko zranili, 


Następnego dnia Włosi urządzili atak 
powierztny ma Marsa Matruh; ipskla 
działa przeciwlotnicze milczały. Wówczas 
komendant angielski ziawił się na miej- 
seu i zastrzelił 5 strzałami eglpskiega ofi- 
tera: który odmówił otwarcia ognia na 
Włochów. 


Min. hr. Ciano przybywa w niedzielą 
do Berlina. 


Barlin, 6 lipca. Królewska-włoski mini- 
ster spraw zagranicznych hr. Clana, który 
w sobotą rann opuścili Rzym, przybywa w 
niedzielę, na zaproszenie rządu Rzeszy, na 
kilkudniowy pobyt da Berlina, 


mie, co swoich murzynów i inna narody 
lenne. Francja powoli rozumie, do czego 
doprowadziła ją przyjaźń z Anglją i wkań- 
cu wraz z resztą Enropy pójdzie przeciwko 
temu krajowi, który w odniesieniu do Em- 
ropy uznaje tylko dwie zasady: albo pano- 
wanie albo wrogie stosunki, 

„Alkazar“ podkreśla, ża marynarze fran- 
casey, którzy jeszcze przed kilku dniami 
byli towarzyszami broni marynarzy an- 
gielskich, oddali życie pod granatami an- 
gielskiemi za atraconą i złą sprawą pluto- 
kratycznego imperjalizmu, który w ten 
sposób ponownie udowodnił swoją zimną 
i wyrachowaną niezdolność da współżycia, 
w przeciwieństwie do rycerskiego sposobu 
prowadzenia wojny przez nową Hnropą, 
która na wszystkich polach bitew odniosła 
zwycięstwo. 

„Pueblo” pisze, że gwałt w Oranie wy- 
rwie z sere Francuzów ostatnie resztki 
przyjaznych nczuć dla Anglii i pozyska 
wszystkich nieufnych dla polityki Petaina. 


Eksplozja bomby przed brytyjskim 
pawilonem wystawowym w H. Jarku, 


(GN Nowy Jark, 6 lipca, W ubiegly 
czwartek eksplndawała przed budynkiom 
wystawawym Wielkiej Brytanii w Nowym 
Jorku bomba ukryta w adhiorniku ra- 
djowym, w chwili, gdy wspomniany od- 
Kink wynosili trze] agenel tajno] po 

ell. 

Wskutek eksplozji agenci zostali zakl 
a wlele osób ulsgła zranieniu. Eksplozja 
bomby miała mlejsce poza pawilonem wy- 
stawowym, 


Przedstawiciele czeskiej rady narod. 
u prezydenta państwa. 


($) Praga, 6 lipca. Prezńdent państwa dr. 
Hacha przyjął we czwartek ściślejsze pre- 
zydjum czeskiej Rady narodowej z jej 

rzewodniczącym ministrem oświaty dren 
Kaprasem na czela 

Dr Kaprus w swem przemówieniu pod- 
kreśli? ponownie doniosłość decyzji prezy- 
denta państwa, dzięki której naród czeski 
został oddany pod protektorat państwa nie- 
mieckiego i zapewnił prezydenta o nieo- 
graniczonem zaufanin całego narodu cze- 
skiego. Wkońcu mowea oświadczył m, in.: 
„Wraz z naszym rządem wierzymy, że nasz 
naród przez ścisłą wapółpracą w ramach 
państwa wielkoniemieckiega i wierne wy- 
pelnianie obowiązków wokęe niego zapewni 
snbie dobrobyt spoleczny i rozkwit kultu- 
ralny*. 


„Prawda“ o niemieckiej 
„białej Księdze” 


Moskwa, 6 lipca. Prasa moskiewska opu- 
hlikowała w piątek w sensacyjnem ujęciu 
tajne dokumeniy polityczne franeuskiego 
sziabu generalnegn podane przez ministra 
spraw zagranicznych Rzeszy. 

„Prawda”* w swym artykule wstępnym 
zajmuje się obszernie omówieniem doku- 
mentu nr. 5 i nr. 6 niemieckiej „białej księ- 
gi", z których, zdaniem pisma, niedwuzna- 
cznie wynikają zamiary agresywne mocarstw 
zachodnich wobec Unji Sowieckiej. 

„Ponownie potwierdza się — czytamy w 
arlykule — że Anglja i Francja oddawna 
przygotowywały piany wkroczenia do Skan- 
dynawji, do Polski i do krajów bałlyckich, 
jak również do Turcji“, Dwuznsczna polily- 
ka Turcji zmusiła rząd sowiecki do przepro- 
wadzenia pewnych operacyj wojskowych za- 
bezpieczających teren Baku i Batum, „Dokn- 
menty te — pisze „Prawda“ — doslarczyły 
nowego dowadu na lo, że wkroczenie wojsk 
niemieckich do Belgji i Holandji było konie- 
cznem, aby zapobiec urzecżywistnieniu pla- 
nów mocarstw zachodnch. Rząd Sowiecki w 
pore przejrzał plany mocarstw zachodnich 
i uświadomił sobie grożące mu  niebezpie- 
czeństwa”. 


Skuieczne ataki na brytyjskie okręty 


„DZIENNIK PORANNY” 


Nr. 107. Niedziela, 7 lipca 1940. 


wojenne i handlowe. 


Kapitan Prien zatopił ponad 66.000 ton. — Podpalono składy naify 
w Piymouth. — Samoloty zatopiły angielską łódź podwodną. 


Glówna Kwatera Wodza, 7 lipca. Naczel- 

kj kemsmida armji niemieckiej komuniku- 
e: 

Kapitamparucznik Prien wraz z żałogą 
awej lodzi podwodnej, która dopiero ca po- 
wróciła z nadróży, załonił łącznia 6.587 ton 
nieprzyjacielskich akrętów. Jast to dotych- 
czas najlepszy wynik jednej jedynej wy- 
prawy na nieprzyjaci 

Nlemieckic samoloty zaatakowały pono- 
wnla z dobrym skutkiem lotniska, porty I 
linja kolejowe, jak również sklady mate- 
riałów pędnych w południowej i środkowej 
Anglji. Sklady natty w Plymouth zostały 
podpalonc I ukcplodowały. 
ara skutetzne ataki byty kierowana 
REC z AE akrątom wojennym 

1 hamdlawym. mólnacne| części morza 


Północnego udała się samolotom typu „A- 
rada 19" zatopić nieprzyjacielską łódź pod- 
wadną i drugą poważnie uszkodzić. W Ka- 
nala Angielskim zatopiono niceprzylacielski 
okret handlowy pojemności £—10.000 ton, 
dwa dalsze okręty handlowe. łącznej pole- 
6.000 ton odniosly poważne uszko- 


] 
EE mažu zachodniem Szlezwig- Hialnzain 


jski samolot typu Handlsy-Pag 
len samolot niemlacki zaglnął. m). 


Włoski kosttnikat wojenny. 


(1) Rzym, 6 lipca. Włoski komunikat / 
wojenny brzmi następująco: 

ta kwntera armji włoskiej komu- 
nikuje: 

Jedna formacja samolotów myśliwskich, 
pomimo niekorzystnych warunków atmo- 


Merycznych i silnej nieprzyjacielskiej o- 
Na granicy Cyrenniki szereg staró koła 
trony lotniczej, dokonała wspaniala zar- 


gGanirawanaj skeji na lotnisko w Halu Far 
na Malcla, Lotnisko wzięto nastepnie pod 
ogień karabinów minazynowych. Ośm znaj- 
dujących sią tam samolotów nieprzyjaciel- 
skich zastalo uniaszkadliwionych. Wszyst- 
kie włoskie samoloty powróciły, 

Dalsza formacja włoskiego lotnictwa ob- 
rzuciła skutecznie bombami angielskie, o- 
kraty wojenne w porcie w Aleksandrji i 
pomimo gwaitównej obrony powietrznej i 


artylerji przeciwlotniczej, trafiła wiele o- 
kretów. Jeden nieprzyjacielski samolot 
Myśliwski został zestrzelany. Wszystkie 
włoskia samoloty JE iły do swoich 
portów wyjściowy! 

Jeden z włoskich morskich samolotów 
wywiadowczych zaatakował angielski krą- 
żownik i zestrzelił halowy samolat my- 
śliwski, który usilował przeszkodzić mu 
w na akcji. 

aniey Cyrenaiki e a kola 
Ma korzystny dla Włochów re- 
zultat. W walca powlatrznaj zestrzelona 
leden 4-motorawy samolot anglelski. 

W Afryce Wschodniej wojska włoskie, 
po odparciu ataku na Matarmma, przeszły 
do kontrofensywy | obsadziły umocnia- 
ną pozycių kola Calabat na terenie an- 
glelako-egipskiega Sudanu. 


Dalej na półnac po złamaniu zaciętego 
oporu, aksadzana Cassalla. 

Ponadto na terenie Sudanu obrzucono 
Lardzo skutecznie bombami różna pozy: 
| cja nieprzyjacielskie bez strat po włoskiej 

tronie. Jeden angielski samolot wywlado- 
wczy zontal zestrzelony przez właskich lot- 
ników myśliwskich nad Massaua. 

Z neutralnego żródła potwierdza się, że 
w czasie akcji włoskich samolotów prze- 
ciwko nieprzyjacielskiemu konwojowane- 
mu transportowi we wschodniej części 
Morza Śródziemnego, o czem doniesiono w 
komunikacie wojennym Nr, 22, jeden an- 
gielski okręt wojenny otrzymał pełne tra- 
fienie bombą ciężkiego kalibru. 


obsadzanie Gassala postępuje naprzód 


n 7 lipca. Włoski komunikat wojen- 
soboty brzmi następująca 
„główna kwatera armji włoskiej komum- 


kuje: 

W Afryce północnej zanotowama ożywio- 
ną działalność kolumn zmotoryzowanych 
i lotnietwa. Dwa silne: Ea eprzyjacielakie 
ataki na fort Capuzzo i r Sleman zosta- 
ły adparte. Cztery ia samoloty nie 
powróciły. 

W Afryce aoi obsadzanie Cassa- 
la postępuje naprzód. Nieprzyjacialski atak 
na punkt obronny Lugh Ferrandi nie po- 
ciągnął za sobą żadnych ezkód, Angielski 
nalot ma baze marynarki Augusta został n- 
biegnięty przez szybką interwencją obro- 
ny przeciwlofniczej i artylerię przeciwlot- 
niczą Podobnia ubiegnięto nalot na Paler- 
mo. Nieprzyjacielakie samoloty rzuciły kil- 
kn bomh na lotnisko w Catanii, przyczem 
trafiły w pustą szopę, raniąc kilka osób 
apośród personalu lotniska. 


Generat de Gaulle postawiony 
przed Sad WOJGNA 


(11) Genewa, G lipca Z Clermont Per- 
rand kamunikują: 
„Ganarał da G 
działalności za: 


ile, który z powodu awa] 
ataony za panowie: 


Odezwa nowego rządu rumuńskiego 
to narodu. 


/ Bukareszt, 7 lipca. Nawy rząd Gl- 
mti wystosował do narodu odezwę, w 
trej oświadcza, że kra] pod względem 
zagraniczno- | w jtrzna- politycznym 
stoi przed decydującemi problemami. 
Pod względom zagraniczno-politycznym 
rząd zamierza uprawiać polityką wapół- 
pracy z aystamm stworzonym przez oś 
Berlin-Rzym. Ta decyzja jest mietylko wy- 
razem politycznego realizm, ale także lo- 
pamm mastąpstwem politycznych i ideo- 
icznych przekonań członków rządu w 
ich charakterze reprezentantów nezuć na- 
rody, Równocześnie rząd jest zdecydowany 
„utrzymywać ze wszystkimi sąsiadami jak. 
najlepsze i najserdenzniejsza atoennki, (p) 


HELENA SZUMNA 


Rie pw 


m trącony w ramię przez księcia, 
oderwa? zachwycony wzrok od zgrabnych, 
obleczonych w ERA pończoszki nő- 
žek Elzy i zaramienił aig lekka, czując na 
sobię lobuzerski wzrok panny. 

— Pani wybaczy, nle ja nia jestem, hm, 
ża tak powiem. wybitną osohistością. i 

— To drobiazg — odpowiedziała — waj- 
ma o jest tn, że podrółuje pan jako asysta 
ksiącin Aleksandra, 

Książę mimowoli siępnął do krawata. Z 
przyjemnością poczuł, 7 ta mała wprawia 
go w wiąksmo zakłopotanie, niż damy wiel- 
kiego świata, z któremi zwykł był obco- 
wać. 

— Pani pozwoli — rzekł — mój przyja- 
ciel, pułkownik Rodos. 

— Alfred — zwrócił się razleszująco 
pułkownika — wpisz się do OWNER ab 
nalże chciałbym pami zadać niedyskratne 
pytanie — powiodział, wracając się do 
pięknej panny. 

— Jamieniam się cala w słuch. 

— Nie przypominam sobie, abym miał 
kiedykolwiek składać [pis w pani albu- 
GRA Więc jeśli chodzi a jego autentycz- 

Panna von Winterfeld stangła w pasach. 

— Ależ Wasza Wysokość, podobne przy- 
puszczenie... Wszystki isy są auten- 
tyezne, Nawet podpia radży z Surabaji.. 


Na poprzedniej stacyjce, R da do tego 
pociągu i wraz z O 
tychmiast Waszą Wysokość. 


na- 


AU 
a zai SH 


| Tajny układ angielsko-syjonistyczny. 


) Lizbona, 7 pon Korssponident lon- 
sa da agencji „Wardi Presa Union" poda- 
Ja traść tajnaga ukladu, Jaki został podpi- 
sany 22 czerwca na Downingstraet nomią- 
dzy królewskim rządem brytyjskim a sgze- 
kutywą Jewish Agancy. 

Dokument jest zrodngowamy w językach 
angielskim i hehrajs i nasli podpisy 
promjera Churchllla, ministra epraw za- 
granicznych lorda Hałifaxe, oraz lorda 
strażnika pleczęci, podczas gdy ze strony 
syjonistów dokument podpisali klerownik 
Jewlsh Agency prof, Chaim Walzmann, 
kierawnik sekcji politycznej ouzakutywy 
gyjonlatyczne] Mosza Schertok I pałnomo- 
£nik rabina Wiese, Samuel Rubinstein. 

Zwraca uwagę, że na dokumencie brak 
podpisu sekretarza stann ministerstwa kn- 
lonij Malcolma Macdonalda. Dokument po- 


Podjęcie żeglugi na dolnym Dunaju. 


Bukareszt 6 lipca. Żegluga na dolnym 
Dunaju, która na skutek zarządzenia 
wladz przejściowo była wstrzymana, obe- 
onie, jak to donosi „Argus“ z Galaczn, zo- 
alala we czwartek przedpołudniem pono- 


— Proszę mi wybaczyć — rzekł wreszcie. 

— Nie mogłem pani zauważyć w iym 
tlumie, podpisywałem na ślepo. Ale w re 
zultacie jestem dumny, że je Eh się 
do uświetnienia pani albumi 
szczęśliwy, gdyby ten drobny fakt przy- 
<zymił się da ugruntowania naszej przyja- 
źmi... 

— O, a jn jestem szczęśliwa, że narest- 
Gie poznalam Waszą Wysokość — wypa- 
lila panna, — Marzyłam © tem tak długa... 

Wyrzekłszy to, zaramianiła się po same 
uszy. Pułkownik Rodos chrząknął z zaże- 
nowaniem i powstał. 

— Proszę mi wybaczyć — rzokł. — Mu- 
szą ję zamówić lanoh. 

— Skoro już powiedziałam tyle — szep- 
nęla Elza — muszę dodać. że... że... 

Książę spojrzał na nią bystro. 

— „Že, no, po prostu jestem zakochana 
w Waszej Wysokości, Ja wiem, książę ma 
duża wielbicielek, sle żadna z nich mie ma 
tyle serca — mówiła już śmiało i namię- 
tnie — one myślą o Waszej Wysokości 
pod kątem widzenia własnego pożytku, 
imponuje im tytuł, stanowisko, tak. Ja — 
co innego. Mnie si sa podoba ta niezwykla 
prostota Waszej Wysokości, stosunek do 
ludzi wszystkich stanów, choćby do naj- 
uboższych. Ja się interesuję wszystkiemi 
szczególami życia księcia nie z p ości, 
ala dla niego samego. Cieszę si 
dowiaduję sią z prasy, że Wasza Wyso- 
kość przekłada towarzystwo ludzi skrom- 
mych mad wrzaskliwy blichtr dworskich 
uroczystości... Ja... ja.. . 


cóż! — zachęcił ją Zbigniew u- 


„ło ohyba wszystko, co chcia- 
lam powiedzieć, Nie.. zaraz, proszę mi tyl- 
ko wyjaśnić, dlaczego Wasza Wysokość 
tak kategorocznie zapowiedział, że się nie 


siada charakter ukłmiu państwowego po- 
między krajami suwerannemi, 

Formuła wstępna stwierdza, ża w duchu 
deklaracji Balfoura, która po raz pierwszy 
zapewniła RaDaczYŚc i żydom siedzibę naro- 
dows, rálewskiego rządu 
brytyjel p i A A żydowskiego 
wol: państwa Judei postanowili trwale 
uregulować awoje stosunki. 

Z i owień umowy najbardziej inte- 
resującem jest postanowienia, że królewski 
rząd brytyjski uznaja Jawlah Agency 
przyszłega żydowskiego wolnega państwa, 
która bedzie włączone jaka wolna I suwa- 
skle cząść 


ega pa 
kr la ORGE jaka króla Judei. (p) 


paa podjęta. 

z 9 rano parowiec „Principele Ni- 
O. opuścił port w Gnlaczu, udając sią 
w kierunku Isaccea-Tulcea i Sulimy. Od 
piątku AED również i łodzie rybac- 
kie z Gałaczn na odnogę św. Jerzego w 
dolnym Dunaju. 


Aleksander wybuchnął śmiechem i roz- 
bawionym wzrokiem ogarnął postać dzie- 
wozyny, Po raz pierwszy w życiu towa- 
rzystwo kobiety daje mu tylo radości. 
Miał nieledwie ochotę przytulić do siebie 
tę małą i uściskaó ją jecznie. 

— A skąd poni zna moje plany na przy- 
sżlość? — wykrztusił wśród śmiechu. 

— Proszę mi padać neseser rzekła, 
poczem wyjęła zeń złożoną we dwoję ga- 
zetę ilustrowana. Duża fatografja pośrod- 
ku atronicy przedstawiała Aleksandra, 
siedzącozo w loży teatru „Imperial“ na 
premierze sztuki „Małżeństwo współcze- 
sns“. Podpis pod fotografią brzmiał tak: 

— Proszę posłuchać — powiedziala El- 
za — przeczytam to Waszej Wysokości: 

„Na premierze sztuki „Małżeństwo 
współczesne” współpracownie Dusza Za- 
pytała księcia Aleksandra, kiedy świat 
będzie obchodził uroczystość jego zare- 
yn. Nigdy — odparł bez wahania ksią- 
żę”. 


mis, — No, proszę1! — zawołała triumiująco 
za. 

— Nio dziwnego, że tak odpowiedzialem. 
Miałem przeciaż przed sobą tę korespon- 
dentkej Gdyby pani ją widziała! Okulary, 
jak obręcze roweru, gładkie przylizane 
włosy i ten piskliwy głos! Nie! Za pozwo- 
leniem... wygladala jak wieszak, I myśl tu 
g ożenku, gdy masz przed sobą taki 


Zamiłkł i po chwili dodał ciszej: 
= mat teraz zmieniłem zdanie... 
zdjęła nogi z przeciwległego fotela 
SATA się gwałtownie, 
d kiedy! — zanytała bez tchu. 

— 0d chwili, w której pani zjawiła się 
w tym wazonie, jak meteor, przynoszący 
szczęście. 

Elza AEG Książę zbliżył się i 
przytniił ją do siebia. 

k — Spędzę najpiękmić wakacje we 


1 
kryzy sprzyjaźm. 


Kraków. 6 lipca, 

Przeżywamy dzłwne czasy. Wczorajsi 
sojusznicy — Anglicy i Francuzi dzisiaj 
zrywają stosunki dyplomatyczne, Pod O- 
ranem doszło do otwartego starcia floty 
brytyjskiej z francuską, toczą się potyczki 
na granicy palestyńsko-syryjskiej. Czyta 
my i oczom nie wierzymy. Świat przeżywa 
jakiś dziwny kryzys wewnętrzny, kryzys 
bardzo „głęboko sięgający. Prostemu czło 
wiekowi wydaje się wprost nieprawdono. 
dobnem, aby ci, którzy jeszcze wczoraj 
byli przyjaciółmi, dziś celowali do siebie 
e armat i karabinów, 

Ale tak już jest, Mieliśmy pecha i przys 
saliśómy na świat, kiedy szaleją kryzys 
Najprzód byl kryzys gospodarczy, potem 
kryzys wojenny, a dzisiaj przeżywamy 
kryzys przyjaźni, Przeżywamy go wszyscy 
Bo czyż jest dzisiaj oztowiek, któregoby 
nie zawiodła najiwiętsza nawet przyjaźy 
święcona nieraz niezwykle uroczyście! — 
Nieraz w dzisiejszych czasach większym 
przyjacielem okazuje się przygodny zna: 
domy, spotkany w kawiarni, niż ten, kta 
był nam sojusznikiem w tarapatach życia. 
wych að do czasu, kiedy okazało się, ża 
wygodniej będzie dla niego ten „święty 
sojusz* zerwać. Padają więc więzy polity 
czne, ale zrywają się także więzy przyja” 
áni osobistej, Świat przechodzi prawdziwy 
kryzys przyjaźni, Rob. 


Francuskie zebranie narodowa 
Znięrze się w przyszłym tygodniu. 


Ganewa, 6 lipca. Wedlug wiadomości, na- 
deszłych tutaj z Vichy, Francja już pad 
kaniec przyszlegn tygodnia otrzyma nawą 
konstytucję, która ograniczy do minimum 
rolą parlamentu | przyzna każdorazowe. 
E IE, szefowi rządu daleka Idace palnomoc= 


(ią * deputowanych i senat zbiorą sią 
prawdopodobnie we wtorek o godz. 10 
przedpołudniem, aby w następnym dniu, 
jak to podało radjo francuskie w pierw- 
szym komunikacie, trensmitowanym pa 
zawieszeniu broni, ukonstytuować się w. 
zebranie narodowe. 

Zebranie to nie hędzia zbyt długo deba« 
towało nad nową konstytucją. Jak mówię, | 
marszałek Petain przedłoży dokument o4 
pracowany przez zastępcę premjera Las 
vala, a projekt ten hędzia musial być 
przyjęty przez zebranie, 


Bójki między francuskimi uchodźcatnł 
a Anglikami. 


KONR A 7 lipca. Jak donosi londyńa| 
iennik „ BĘ Standard", w Sontha 
EA i Portsmouth po dyskusjach po- 
litycznych doszło do bójek pomiędzy ue 
chodźcami francuskimi a Anglikami. (p) 


Lot rekordowy rosyjskich 


pilotek. 


Moskwa, ( lipca. W piątek rano wyru+ 
szył m jednega z lotnisk moskiewskich 
dwumotorowy samolot typu nr. 2 na lot re 
kordowy na przestrzeni ponad 5 tysięcy ki- 
lometrów bez lądowania. Załogę samolatu. 
stanowią dwie pllotki. Trasa lotu prowa 
dzi z Moskwy przez Świerdłowsk do Sewa« 
atopola, | 


Wiedniu, jośli pozwoli mi pani dotta 
mywań sobię towarzystwa — powiedzia! 
niosła lekko głowę i pozwoliła mu "uł 
anąć wargami awó czerwona i wonne, ja 
platki róży, nata. Wtom usłyszeli dyskre | 
tny kaszel. 
— Mam nadzieję, że mie przeszkadzam — 
pon ear pułkownik Rodos, stojąc wa 
SAHELI p 
fam zaszczyt prosić państwa do wa- 
wma, rostauranyjnego na lunch. 
co kazale przygotować? — zawołał | 
wesoło aiądc, 
Ulubione potrawy Waszej Wyaoko* 
słodycz namietnych pocałunków, pło: 
mień kochającego sorca, na deser zaś mi- | 
losme serenady. | 
O i ja przepadam za takiemi specjała* | 
mil — zawołała Elza. 
I w salwie serdecznego Śmiechu przeszli 
do wagonu FEAE EEEE 


Za szeerokiemi oknami , „pullmana” ucio- 
kaly skąpane w słońcu pola, lasy, góry, 
znowu pòla, przecięte srebrzystemi wstą” 
gami rzek i pociąg lykając przestrzeń 
i czas, zbliżał wię da Wiednia, Trójka na- 
szych przyjaciół popijała słodkie wina, 

tóre odurzało Aleksandra na równi z6 
słodką obeenością Elzy. 

Gdy pociąg wjechał na dworzec, w zgiel-- 
ku i chaosie miljonowego miasta, książą 
uciekając wraz z Rodosem przed natar" 
czywością ciekawego tlumu, wiedział już, | 
że seroe jego wypełnione jest po brzegi 
gorącą lawą miłości. 


„Duffy, 


Każdy młody mężczyzna cezulby sią za- | 
pewne szczęśliwy, gdyby był padobny do 
Gary Coopera i w kieszeni eleganckiego 
fraka nosi! zaproszenie imienne na wielkie 
przyjęcie dyplomatyczna. 

(Ciąg dalszy nastąpi) 
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Mocarstwa zachodnie 


zamach 


na Batum i Baku. 


Dalszy ciąg tajnych dokumentów francuskich, znalezionych przez wo jska niemieckie 


Kraków, 6 lipca. 

Publikujemy dzisiaj trzecią serją ta]- 
nych dokumentów sztahu francuskiego, 
znalezionych w pociągu, częściowa znisz- 
czonym podczas dzlalań wojennych wa 
Francji. Dokumenty te dowodzą, że Anglia 
planowała zamach na ośrodki rzamysłu 
naitowega w Batum | Baku, usiłując na- 
klonić rząd turecki do popierania te] ak- 
cji. 


Dalszy ciag sprawozdania 
amb. Massigil. 


Gdyby rząd sowiecki założył protest, 
wówózas ważną okolicznością bedzie, je- 
żeli Ankara bedzia w stanie oświadczyć, 
iż z tą sprawa nie ma nie wsnólnego. Pa 
nskutecznieniu przelotn nie będzie żle, je- 
żeli i my otrzymamy dyskretny protest. 
Gdyby sprawa przybrała ostry obrót i 
gdyby Sowiety miały na ta zareagować 
dzinłaniami wojennemi, to istotnie było- 
hy koniecznem, aby rząd turecki był w 
możności oświadczyć przed parlamentem, 
że inicjatywa ataku spada na Moskwę. 

Ale ponieważ właśnie možna przewidzieć 
reakcją Sowietów, musimy strzec sią przed 
podejmowaniem takich operacyj bez do- 
kładnego zbadania ich wpływu i następstw 
dla Tnreji. 

Ja osobiście nie mogę się a tych rze 
ezach wypowiadać. Muszę jednak zauwa- 
żyć, ża na wschodnich wyżynach panuje 
jeszcze zima i Że odnośne tereny lotnicze 
nie zostały jeszcze zbadane i urządzone. 

Pozatem muszą zauważyć, że obrona 
przeciwlotnicza w zagłębiu węglowem Zon- 
gouldak i w hutach Rarabnk nie zostala 
jeszcze zorganizowana z powodu niedo- 
starczenia materiałów 2 Anglii. Byłaby 
wielką nieostrożnością dwa tak wazne 
punkty dla tureckiego życia gospodarcze- 
go narażać w tych warunkach na atak 
z Sewastonola. F 5 

Zagadnienia morza Czarnego i ułatwie- 
nin na jego wodach dla żeglugi, celem zao- 
patrzenia Niemiec przy zamaskowanem 
współdziałaniu Sowietów utauowi prred- 
miot mojej nieustannej uwagi. Pozwalam 
gobie zwrócić uwagę, že zaraz następnego 
rana po zawarciu ukladu angielsko-Iran- 
cnsko-tureckiego (depesza 1%8 a 23. J0. 
2819) zrobiłem do tego aluzja. È 

Rozwiązanie tego zagadnienia nia jest 
latwe. Według postanowień konwencji 
morskiej mocarstwa sprzymierzone moga 
jako strona wojująca wysłać okręty wo- 
jenne na morze Czarną gdy chodzi o wyko- 
nanie decyzji Kigi Narodów, lub paktu po- 
mocy, zawartego przez Turcję, a rejestro- 
wanego w Genewie, wreszcie gdyby Turcja, 
zmajdująe się w niebezpieczeństwie wojon- 
nem sama wszwała pomocy aprzymierzo- 
mych. Obecnie nie zachodzi żadna z tych 
ewontnalności. 5 

Nasza wyprawa na morze Ozarną može 
odbyć się tylko za życzliwą decyzią Turcji, 
ale musimy zdać sobie sprawę, że sprzeci- 
wiałoby sią tn nobowiązaniom, przyjętym 
przez nią w Montrenx 1 mogloby wywołać 
protest ze strony mocarstwa, które podpi- 
sało konwencję lub mp. Unii Sowietów, 
bo Włoch, które przystąpiły do konwencji. 

To ostatnio mocarstwa mogłyby w tym 
wypadku bardzo dobrze wystąpować z in- 
teresnmi niemieckiem. Ponadto Unia So- 
wietów nawet w razie nierozpoczęcia žad- 
nych działań wojennych przeciw ich tery- 
torjum lub flocie, w razie otwarcia cieśuin 
dla floty sprzymierzonych mogłaby zapo- 
wiedzieć kroki obronne. 

Możliwość wyhuchu konflikta w następ- 
stwie naszego kroku nie jest wiąc wyklu- 
CZONA, 

„Jak powinna więc wyglądać akcja kon- 
troli na morzu Czarnemi Liczba niemigo- 
kich statków O EŃ które schroniły 
Się w portach bnlgarskich jest dość ogra- 
niczona (zdaje sią 8). Bezpośrednia akcja 


floty sprzymierzonych przeciwka trans- 
portom morskim pod EA flagą nie 
Głównie więc 


auni sia dlugo utrzymać, 4 x 
chodziłoby o kontrolowanie statków rosyj- 
skich, rumuńskich, bułgarskich lub wło: 
skich oraz zatrzymywanie rosyjskich i 
włoskich statków naftowych, kursujących 
między portami kaukaskiemi a ujściem 
Dunaju lub wybrzeżem Bulgurii — opera- 
cie ta jednak nie zawsze skutecznie dadzą 
ŝia przeprowadzić na pełnem morzu. Za- 
trzymane okręty musiałoby sią doprowa- 
dzac do baz flatowych, celem kontroli i wy- 
4adowanią gkonfiskowanego ładnaku. 

„ Gdzia mają znajdować sią takie bazy, 
Jak nia w jodnym z partów tureckich? Dy- 
skretna ułatwienia byłyby niewyatarcza- 
Jace.. Oznaczałoby to jednak, że Turcja 
związałaby się hezpośrednin z akcją sprzy- 
mierzonych i Niamoy mogłyby ją słusznie 
uważać jako państwn prowadzące Wojne.. 
Rząd turecki, według moich informacyj, 
i jest obecnie skłonny pójść aż tak da- 
eko. 


Ozy możnaby podjąć operacje innego ro- 
dzaju? Jeżeli niemal niomożliwem jest 
przeprowadzenia kontroli na Morzu Czar- 
nem hezczynnego udzialn Turcji. to z 
drugiej strony nie można sobie wyobrazić, 
aby ladzie podwodne — gdyby się od Tur- 
Cji nie wymagało więcej, jak przymknię- 


= 


cia na to aczn — mogły nocą przejechać 
przez cieśniny, aby krążyć po Morzu Czar- 
aom i wprowadzać zamieszanie w komu- 
nikacji okrętowej, oraz załapiać statki 
niemieckie, a nawet zatrzymane okręty we- 
dług wzoru niemieckiego, o ile ładunek ich 
jest przeznaczony dla Niemiec. Takie ope- 


zła si 
Kanada 

W każdym razie jasnem jest, że nawet 
takie ograniczone operacja mogłyby po- 
stawić Turcję w drażliwej sytuacji i 
nie moglibyśmy przedsięwziąć tych ope- 
1acyj, nie myśląc o skutkach, mogących 
spaść na ten kraj. 

Dochodzę da wniosku, że w obecnej sy- 
tnacji najłatwiej zorganizować operacje 
przeciwko Baku, Następstwa ich mogłyby 
mieć takie konsekwencje i tak osłabić ak- 
cje rosyjską, że rząd turecki przy udanin 
się tych operaeyj mógłby nabrać odwagi 


do udzielenia nam obawy ułatwien 


Dokument Nr. 7. 


Gen. Gamelin ma wypracować memo- 
rjał na temat zniszczenia rosyjskich 
terenów naftowych. 


Zapisek promjera francusklego Daladiera 
z 19 stycznia 1940. 


Odpia własnoręcznego zapiskn 

premjera Daladiera. 19 stycznia 1940. 
Generała Gamelina i admirała Darlana 
prosić o wypracowanie momerjałn w 
sprawie ewentoalnej imterwencji celem 
zniezczenia rosyjskich terenów naftowych. 
Ewentualność 1: Odcięcie transportów ro- 
py na Morzu Czarnem przeznacza- 
mych dla Niemiec. Chodzi przede- 
wszystkiem o okręty niemieckie. W 
tym wypadku Rosja nie będzie wcią- 

gnieta w wojnę, 
Ewentnalność 2: Bezpośrednia interwen- 

cja na Kaukazie. 
entnalność 8: Bez bezpośredniej akcji 
przeciw aji jęcie inicjatywy 


& do operacyj kontrolnych na Morzu odl SE met wolnaścia” 
aaa wye w mahometańskich na 
Potę: Mamą 1. Kaukazie. 
Dokument Nr. 8. 


Protokół umowy sztabów gener. lotnictwa 
francuskiego i angielskiego z 25. IV. 1940. 


Brytyjsko-francuski plan operacyjny ataku lotniczego na Batum i Baku. — 
W 6 dniach ma być zniszezona trzecia część raflnerji | urządzeń portowych. 


Atak powietrzny na teremy naftowe 


ma Kankazie. — Porozumienie 


Framcusko-brytyjski atak lotniczy na 
Kaukaz — nafte kieruje sie wyłącznie 
przeciw rafinerjomH i u: iom porto- 
wym w Batum-Poti Grożny-Baku. Można 
się liczyć z tem, że w ciągu pierwszych 
sześcia dni, 80 do 35 procent rafimeryj i 
WSE kaukazkich będzie zniszczonyc! 

dnośny matarjał lotniczy obejmuje 0— 
100 samolotów, i 


ładających się z 6 grap 
lotniczych i 3 es brytyjskich. Grupy 
francuskie będą tak wyposazone: aby mo- 
gly atakować Baku w przewidzi: ter- 
minach, Skladają sie one z dwóch grup 
„Farman 221" i 4 grup „Gleen-Martin* — 
wyposażonych w zapasowe tanki. Mobą o- 
ne przy każdym nalocie zrzucić łącznie 70 
ton bomb na okało 100 wypatrzonych ra- 
fineryj. 

Nieprzyjncielskie przeciwdziałania 1 
przypuezczalna obecmość niemieckich sa- 
molotów myśliwakich zmniejszy w macz- 
nym stopniu skuteczność tych operacyj. 


Dokument Nr. 9. 


Raport generała Weyganda do nacz. 
dowódcy francuskiego lotnictwa z dn. 
17 kwietnia 1940 r. 


Akcja letnicza przeciw rasyjskim terenom 
naftowym na Kaukazie przygotowywana 
na koniec czerwca 1 


a Ta Śródziemnego. 


Bel 17 kwiatnia 1940. 
Ta]nal 

Generał Weygand do naczelnego dowód- 
ey Gamelina, 


Szef sił lądowych 
do szefa lotnictwa Vuillemina. 


Przygotowania do bombardowania tere- 
nów naftowych na Kaukazie postąpiły tak 
daleko, że da się ustalić termin. w ramach 
którego będzie można wykonać ta opera- 
cie. 

Warunki polityczne: Dotrzymanie jakie- 
goń terminu nie jest tu konieczne. Akcja 
nie wymaga porozumienia z Turcją. które 
zresztą okazała się niewykonalne. Fran- 
enski ambasador w Turcji nowiadomił da- 
kładnie rząd w tej kwestii. Obecnie nie 
może być mowy o gadzie na przelot nad 
terytorium tureckiem, temmniej o udzie- 
lenin lotnisk wypadowych. Również innej 
pomocy nie należy spodziewać się. Trans- 
party materjałowe idą linią kolejową 
Alepnpo-Nissibine. Uprzednio zezwolenie 


na używanie tej kolei nie jest konieczne. 
Przy ocenie terminów należy uwzglęńnić: 
a) Urządzenie lotnisk: o tej porze ro- 
ku nie trzeba wiełe pracy, trwanie jej 
ocenia sią na 14 dni. 


b) Prace przy linii kolejowej i napel- 
SZY- 


nianin magazynów (zwrotnice, 

ny, Z drutowe. Czas trwa 
ni). 

ort materjałów pędnych, amu- 

nieji, wojsk i parku samochodow wy- 

magać będzie dla sił francuskich 56 

pociągów. Przyjmując 4 pociągi na 


21 godziny, oznacza to termin TA dni. 
Taki sam czas potrzebny jest dla 


wojsk angielskich, Łącznie zajmie to 
80 dni. Jeżeli a) i b) mają być wy- 
konane równocześnie, potrzeba naj: 
mniej 45—50 dni, pod warunkiem, ża 
materjał kolejowy i posilki brytyj 
skie i francuskie mają niezwłocznia 
wyruszyć. 

Oprócz tych terminów należy uwzględnić 
czas potrzebny dla uruchomienia i jazdy, 
bombowców. Odnośnie do eskadr franou- 
skich, to obecnie żadna nie jest przygoto- 
wana do akcji. Prawdopodobnie grupa poe- 
nych bombowców „Farman", która odda- 
wna pełni slnżbe, może szybko tu przybyć. 

V przeciwieństwie do e) grapa bombow- 
ców, należąca do lotnictwa Bliskiego 
Wschodu otrzymuje dopiero teras pierw- 
sze maszyny typu „Glenn-Martin“. Zda= 
niem szefa lotnictwa potrzeba 2/1 do $ mie- 
siey dla wyszkolenia pilotów, aby nżyty 
materjał został wyzyskany w pełnej mið 
rze. Prawdopodobnie pozostałe grapy typu 
„Glenm-Marfin" oczekiwane z Francji luh 
północnej Afryki znajdują sią w pmawia 
odpowiednim stanie. 

Wicemarszałek lotnictwa i komendant. 
lotnietwa brytyjekiega Środkowego Wacho- 
du na pytanie o terminy odpowiedział z ra- 
kłopotaniem, że jeszcze nie otrzymał swo- 
ieh samolotów. Ta ocena nie obejmnje 
przygotowań technicznych do atakn bom- 
bowego. Przygotowamia te dotyczą zdjęć 
powietrznych, wyboru celów, oraz najad- 
powiednicjszego materialu bombowego, 
wreszcia urządzenia lotnisk na apeocjalne 
wypadki, 

Ostrożnie biorąc przeprowadzanie opera- 
cyj należy przewidzieć na komiea czerwca 
lub początek lipen. Same operacje mogą 
trwać tylko kilka dni i mnszą polegać na 
masoówem zbombardowaniu tych punktów, 
których zniszczenia bombami rozpryaknją- 
cemi i zapalnemi będzie uważane za szcze” 
gólnie skuteczne. 

„Wymieniony termin jest pozatem ko- 
nieczny też dla Turoji, jak jnż podkreślił 
pan Massigli, ponieważ Turcja w ciągn te- 
go termina mnsi postawić się w położeniu, 
pozwalającem jej stawić opór wszełkiemn 
nieprzyjacielskiemu przeciwdziałanin, ja- 
kie może być wywołane bombardowaniem. 


Naczelny komendant terenu operacyjne- 
go morze Śródziemne—Wachód 
podp. Weygand 
(pieczęć naczelnego komendanta). 


Dokument Nr, 10. 


Prośba o natychmiastowe przesłanie 


10 brytyjskich eskadr myśliwskich. 


Depesza gen. Gamelina do bryt. marsz. lotnictwa Newalla z 15 maja 1940 r. 


F. © XXX 
15 maja 1940. 
Naczelny dowódca sił zbrojnych gene- 
rał Gamelin do marszałka lotnictwa Ne- 
walla (dopisek ołówkiem: dla gen, Le- 


No. 528 Cab/Dn. 


z niee Włoch do wojny, Francja 
y s 


Że swej strony dostarczymy konieczno- 
go personalą do służby na ziemi. Szcze- 
óły mogą być uregulowane pa bezpo- 
jredniem zetknięciu się generała Vnille. 
mina i marszałka Rarrattn. 
Generał Gamelin. 


Dokument Nr. 11. 
Lotnictwo brytyjskie musi być 
wclągnięte do działań wojennych. 
Denecza generala Gamelina 
da Winstana Churchilla z 18. 5. 19340, 

Nr. 529 Cab/Dn. Tajne! 
P. O. dn. 16 maja 1940. 

Naczelny dowódca sił zbrojnych generał 
Gamelin Ho kak Baz dla Mr. Win- 
stona Churchilla. 

Pozwalam sobie zwrócić się do Pana po 
nownie z prośbą o natychmiastowe wysła- 
nie przewidzianych 10 eskadr myśliwskich. 

Sytuacja bardzo poważna. Naturalnie te 
10 eskadr będą stacjonowane nad dolną Se- 
kwana, gdzia posiadają EURE skąd bę- 
dzie Pan mógł je łatwo odwolać. R 

Generał Gamclin. 


Zarejestrowano i wysłana dn. 16 maja 
1940, godz. 10.30. 


Dokument Nr. 12. 


Ponowna prośba o natychmiastowe 
wyslanie 10 bryt. eskadr myśliwskich. 


Depesza ganerała Gamalina da Winstona 
CI hl z 16 maja 1940. 
NC. 581 Cab/Du. P. C. 16 maja 1940. 


Naczelny dowódcą sił zbrojnych gonerał 
Gamelim do gensrała Lelonga dla Mr. 
Winstona Churchilla. 


Pozwalam sobie ponownie »wrósić uwa 
ge na fakt, że obecnie najistotniejsze za- 
danie lotnictwa brytyjskiego, jak i fran- 
cuskiego polega na działalności przeciwko 
wojskom nieprzyjacielskim przy szczegól- 
nem uwzględnienia tych punktów. przez 
które zmuszona 
przechodzić. 


warunkowa 


podp. Gamalfn. 


Zarejestrowana I wysłano 
dn. 16 maja 1940 o godz. 14.20. 


Dokument Nr. 13. 


Domesza ganrała Gamelina do Winstona 
Churchilla z 17 maja 1940, 


No. 533 Cab/Dn. Y maja 1%0. 


Naczelny dowódca sił zbrojnyoh generał 
Gamelin do generała Lelonga dla Mr. 
Winstona Churchilla po jego przybyciu 
do Londynu, 

Nasza armja Girauda będzie niyta od 
dziś przedpołudniem na południe od Maa- 
beuge. Walki są bardma ciężkie Skutki 
mogą być bardzo donośne i to nietylko dla 
Francji, ale również dla Anglii. Kiermnek 
zngraża mianowicie linjom połączeń ar- 
mji brytyjskiej. Żądam ponownie nżycia 
we wszelkiej formie lotnictwa brytyjskie- 
go jako części wojak: biorących udzia? w 
bitwie. W szczególności byłoby bardzo 
skuteczne założenie min magnetycznych 
na Mozio celem przeszkodzenia w dowo- 
zie posiłków i wzmocnień nieprzyjaciela. 

Generał Gamelln, 


są ona 


Zarejestrowamo i wysłano 
dn, 17 maja 1940 o godz. 9.25. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 
=M 


40.000 angielskich dzieci będzle 
ewakuowanych. 


(11) Blibao, 6 lipca. Brytyjskie minister- 
stwo zdrowia komunikuje, że w niedzielę 
rozpoczęta zostanie ewakuacja 40.000 dzieci, 
które obecnie zostały wciągnięte do reje- 
strów szkolnych. Kwaknacji podlegają 
dzieci zamieszkałe w miejscowościach na 
wschadniem i północno-wschodmiem wy- 
brzeżu. 


„DZIENNIK PORANNY" Nr. 107. Niedziela, 7 


a 1940. 


Zagłębie Ząbrowskiczimej strony 


Uzdrowienie egłakaneśo położenia rolnictwa. — Dumne zamki I nędzne 
cworak:. — Jak gospodarowano dewniej. — widoki na przysziość. 


Mowiąc o Zegtębiu Dąbrowskiem myśli 
się przedewszystkiem o ważnym ośrodku 
qrzemysłov,ym, gdzie w hutach, kopalniach 
1 zakładach przemysłowych tętni gorączko- 
wa praza. Niewątpliwie przemysł wycienął 
na ©Bfym tym obszarze swoje piętno, wy- 
wierając decydujący wpływ zarówno ma 
stzukturę gospodarczą, jak i na wygląd, 
Wyltura a nawet i na mentalność swych 
'mieszkańców. 

„Tem większe jednak jest zdamienie, gdy 
sie w murach Bendzina, mieście o wybit- 
nym charakterze przemysłowym napotyka 
na majątek ziemaki, pokaźnej wielkości — 
450 hektarów! Prawdziwy majątek ziemski, 
z pięknym dworem, parkiem, pełen cieni- 
stych alejek i zacieznych miejsc, rozległym 
czworobakiem zabudowań gospodarczych, 
sadami, ogrodami warzywnemi i t. p. Ma- 
jatek ten jest miejscem prawdziwego od- 
poczynku dla oka, znękanego lasem komi- 
nów i wież wydobywczych, czernią rozle- 
głych hałd, kurzem i dymem, 

Posiadłość, własność wielkiego towarzy- 

siwa przemysłowego w nowitz, już od 
szeregu lat byla w rękach dzięrżawcy, któ- 
ry dosłownie nie nie łożył na utrzymanie 
tego pięknego kawałka ziemi. W chwili 
WD na nowo miejsce pracy wykwa- 
ifikowanego rolnika z Rzeszy cały mają- 
tek hyl w stanie okropnego zaniedbania, u- 
rągającym wszelkim pojęciom. 
„Za wyjątkiem dworu i części rozległego 
starego parku, wszystko gwałtownie chyli- 
fo się do upadku, Wogóle podczas, naszej 
wycieczki po powiecie bendzińskim i chrza- 
nowskim wszędzie dała się stwierdzić 


rażąca różnica 


między sememi dworami, które po części 
były okazałemi zamkami o charakterze za- 
bytkowym, a czworakami folwareznemi. 
Tu wszędzie widzi się ruinę i upadek; da- 
chy zabudowań gospodarczych niepokryte, 
drzwi ledwo wiszące w zawiasach. na każ- 
dym kroku brud, nieporządek i nieład. 

Lecz najgorszemi z wszystkiego były 
mieszkania parobków i fornali, — Prawie 
wszedzie ich izby, w których przeważnie 

mieździła się wielka ilość osób nie wiele 

yty lepsze od thlewu. Brak poprostu zro- 
zumiemia, że ludzie, właściciele majątków, 
którzy rzekomo byli elitą narodu, dopuści: 
mogli do tego, aby źle odziany i wyżywia- 
ny robotnik, z którego pracy przecież oni, 
żyli, mieszkali w tak rażąco prymitywnych 
Warunkach, na tak niskiej stopie życiowej. 

Ta sama wprost niewiarogodne warunki 
wszędzie tam rzucają sią w oczy, gdzie bn- 
dynki już nie są obliczone pa pokaz. Pola 
i ogrody zachwaszczone, o nowoczesnej 
kuliurza rolnej ani pojęcia, olbrzymie po- 
tacie ziemi rolnej nieużytkowanej! Stosun- 
ki. jakich gorszych nie można już chyba 
napotkać. 

I wszędzie, gdzie rozmawia się z tymi lu: 
dámi, z ełużką folwarczną i robotnikami 
rolnymi, żyjącym gorzej niż w okresie 
pańszczyzny, słyszy się wyrazy rozczaro- 
wania i skarg na temat dawnych władców. 
Wszędzie też słyszy sią wyrazy goracego, 
acz może nieśmiale i niezdarnie wypowie- 
dzianego uznania dla nowych władz, no- 
wych metod pracy, nowych warunków by- 
towania. Wszysey ci ludzie odczuli dobro: 
dziejstwo nowych porządków ną własnej 
skórze, czy to w okresie najsroższej zimy i 
głodu przez troskliwą opieką N. S. V., czy 
f przy z rozmachem podjętej pracy odbii- 

owy. 

Mamy wiee 


majątek Gzichów, 


zajmujący wraz z folwarkami Zagórze, 
Klimontów i Bolesław, położony już w po- 
wiecia olkuskim, przestszeń około 500 hek- 
tarów. W dobrym stanie znajdował się Ja: 
dynia sam dwór, reszta zabudowań nosi aż 
zanadto wyraźne ślady naprawy. Obory, 
chlewy i stodoły świeżo pokryte, na czy: 
stem i porządnem podwórzu długie szeregi 
wozów, remiza pelna dopiero co sprowadzo- 
nych maszyn rolniczych, w sadzie i ogro 
dzio warzywnym robotnicy zajęci pracą. 

W rozmowie z nowym inspektorem, do- 
wiadujemy się ciekawych szczegółów, xzu- 
cających jaskrawe światło na panujące tu 
przedtem stosunki, p X 

W chwili objęcia stanowiska nie napot- 

ł dosłownie nie. Bydło bez wyjątku eho- 
re, niezdatne do chowu, wydajność mieka 
minimalna, doszczętny brak mietylko wszy- 
stkich maszyn rolniczych, tecz i najprost- 
szych narzędzi, jak siekiery itp, obejścia 
folwarczne zrujnowane, wszędzie oznaki 
ruiny i upadku, 

Stwierdziwszy oplakany atan całego ma- 
jatku, zabrał się, zakasawszy rękawy, do 
pracy i już dziś po kilkumiesięcznej zale- 
dwie działalności poszczycić się może po- 
ważnemi sukcesami. Wyśmiecenie obór, — 
gumna i zabudowań gospodarczych było 
jedną z najpierwszych prac. 

Zkolei przeprowadził gruntowny remont 
budynków, podjął budowę wielkiego chle- 
wu, zakupił traktor i nowoczesne maszyny 
rolnicze, uzupelnił park wozów, postarał 
się o nawozy sztuczne dla wyjałowionej 
ziemi, uruchomił 2 wylęgarnie nowoczesna, 
dal początek racjonalnego chowu drobin, 
a przedewszystkiem sprowadzil wysoko- 
wartościowa bydlo do chowu z Rzeszy. 

Dziś wydajność mleka pomimo a wiele 


mniejszej ilości króm la nienomier: 
bia zamek Fokókia Nydajmoeć 


krowy 153/4 litra dziennie. Zboże na wszy” 
stkich polach stoi stosunkowo dobrze, — 
praca, przemyślana i zorganizowana, odby- 
wa się normalnym tokiem, dając coraz to 
lepsze wyniki. 

Zanim udamy się w dalszą podróż, rzut 
oka na. 


agólne położenie rolnictwa w powlecle. 


Z ogólnej powierzchni 370.000 hektarów po- 
wiatn, przypada 45.873 ha na ziemię użyt- 
kowaną rolniczo. Grunty ome zajmują 
87.800 ha. Wyjątkowo ujemną stroną po- 
wiatu jest slina rozdroknienie własności 
rolniczej, fantastyczna wprost liczba, zu- 
pan niewystarczalnych gospodaretw kar- 
owatych, brak większych majątków. ziem- 
skich, gleba naogół dość nieurodzajna, — 
brak intensywnej uprawy i kultury rolnej. 
A jednak, pomimo tych wszystkich ujem- 
nych stron, dzięki inwestycjom i racjonal- 
mej uprawie roinej wydajność wzniesie się 
niewątpliwie znacznie, „8 
Pierwszym warunkiem do uzdrowienia 
stosunków jest uregulowanie kwestji prze- 
rpaźliwie wysokiej liczby gospodarstw kar- 
łowatych, nintensywnienie uprawy i praca, 
przedewszystkiem gorliwa praca. 


W Grodźcu 


zwiedzamy majątek tej samej nazwy o 
wielkości około 1500 mórg, z czego 704 
morgi ziemi ornej, 128 mórg łąk, 200 mórg 
pastwiska, przeszło 400 mórg lasów. I tu 
nowy zarząd rozpoczął pracę w jak naj- 
cięższych warunkach. Na specjałną uwagę 
zasługuje państwowa stacja do pokrywa- 
nia klaczy dla powiatu bendzińskiego, — 
gdzie w stajni podziwiać możemy sziachet- 
na ogiera arabskiego czystej krwi oraz 
półkrwi angiełskiej z państwowej stadniny 
w Draschendorf koło Bielitz. 

Stacja w krótkim czasie przyczyni się do 
uszlachetnienia rasy w powiecie. Narazie 
pokryto już około 100 klaczy, zdatiych do 
chowu. 

Majątek położony w samem centrum 
dąbrowskiego ośrodka przemysłowego 
szczególną uwagę zwraca na produkcją wa- 
rzyw, będących ważnem uzupełnieniem po- 
siłków. Obok rozieglego sadu i ogrodn 
warzywnego z wielką ilością inspektów, ob- 
rócono 14 mórg ziemi na stworzenie ogrod- 
nictwa palawega, gdzie przedewszystkiem 
uprawia się kapustę. 

Dnskonałe pastwiska umożliwiają chów 
wysokowartościowego bydła, przedewszyst- 
kiem chów koni. W przeciągu kilku mie- 
sięcy, zbiory z majątku podniosły sią o 
przeszło 30% i według zanewnień inspek- 
tora podniosą się jeszcze do 50%. 

Po usunięciu rażących braków, uniemoż- 
liwiających osiązanie wysokich zbiorów, 
a nawet zwrotu nakładu pracy i kosztów, 
cały majątek robi obecnie wrażenie dobrze 
zagospodarowanego i niedaleki jest okres, 
Kiedy dzięki inicjatywie i ciągłej pracy, 
majątek ten stanie się wzorową placówką 
gospodarczą, dającą znaczne dochody i 
uwrrarającą słokrotnie trud w nią włożony. 


Opuszczamy powiat bendziński, udając 
sią do najbardziej wysuniętego na wschód 
powiatu rejencji rządowej Kattowitz, 

do Chrzanowa. 

Południowa część tego powiatu już całko- 
wicie zatraciła charakter obszaru przemy- 
słowego i jest dzielnicą o wyjątkowych 
walorach krajoznawczych i turystycznych, 
żywo przypominając ze swojemi łagodne- 
mi zboczami górskiemi, gęsto zalesionemi, 
pięknemi dolinami, malowniczym i uroz- 
maieconym krajobrazem, Podkarpacie lub 
Beskidy, > 

Gleba w tym powiecie jest nieurodzajna, 
lepszą ziemię napotyka się jedynie na 
wschód od traktu Kattowitz-Krakau. _ 

Chociaż ziemia, zużytkowana rolniczo 
zajmuje z ogólnej powierzchni 128.000 hek- 

arów wielkości powiatu obszar 58.642 ha, 
rolnictwa nle odgrywa poważniejszej rall, 
dając zaledwie 25% ludności wyżywienie. 
Przyczyna tego faktu leży w złej glebie i 
bliskości ośrodków przemysłowych, dają- 
cych lepsza warunki zarobkowania. 

I tu uderza ogramna Ilość gospodarstw 
karlowatych, wynoszących przeszło 21.000. 
Tak np. w samym Chrzanowie ilość tych 
gospodarstw przekracza 700, gdzie nieraz 
na obszarze od jednego do dwóch ha żyją 
dwie liczna rodzimy. 

calym powiecie mamy tylko 41 wiek- 
szych gospodarstw, które zajmują 7.839 ha, 
podczas gdy grunta orne rozpościerają się 
na 48.832 ha. Lasy znajdują się po części 
w rękach prywatnych, po części w rękach 
większych towarzystw przemyslowych i są 
zupełnie zrujnowane, potrzebujące długich 
lat troskliwej i fachowej opieki, aż znów 
odegrania wybituiejszą rolę w ogólnej go- 
spodarca powiatu. Stan zwierzyny leśnej 
jest minimalny i jest przez kłusownietwo 
dziesiątkowany. Przez zastosowanie suro- 
wych kar władze próbują temu niemożli- 
wemu stanowi położyć kres. 

Warunki, która zastaliśmy w tym pawie- 
eie są bodajże jeszcze a wiele garsze, niż 
w pawlecia hendzińskim. Typowym przy- 
kładem tej bezmyślnej i rabunkowej go- 
spodarki jest 

majątek Mloszowa, 
będący ostatnio własnością byłego podse- 
kreturzą sianu hr. Szembeka. Prastary 
gród warowny, otoczony pięknym murem 
obronnym, z resztkami mostu zwodzonego, 
jest majzupełniej podupadły i zrujnowany. 

Obok feudalnego zamku w stylu gotyc- 
kim, zeszpecony niestety brzydką przybu- 
dówką w stylu „modern“, zmajduje się 
szereg pomieszczeń i budynków, nie nada- 
jących się wprost do opisani ab 

Dachy wszystkich budynków z wielkie- 
mi dziurami, chlewy, stodoły, obory i staj- 
nie zrujnowane doszczętnie. Cały „stan“ 
bydła wynosił dosłownie — 7 sztuk. Prze. 
piekny park z wielką ilością mniej lub 
więcej lichych rzeźb, zapuszezony, ogrody, 
sady zachwaszczone, z ogólnej powierzchni 
630 mórg pod uprawą całe 120 mórg. Resz- 
ta w stanie zupełnie dzikim. 

Świadectwem znś swnistej kultnry jest 
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utworzenia za stare] zapieśnialej kapliczki 
rupieciarni dla starych gratów, wysłużo. 
nych pojazdów itp. Majątek tem jest wspa- 
nizlym przykładem dla owej manji repre- 
zentowania wielkości nazewnątrz, wyrzu- 
cania pieniędzy oknami, podczas gdy siły 
robocze gnieździły się w dziurach pelnych 
brudu 1 robavtwa. J 

Wystarczy tylko udać się po przeglądzie 
zbytkownych sal zamku, przeładowanych 
obrazami, do jednej z niskich i zakopen- 
nych izb w czworakach, zobaczyć całą tą 
nędzę, gdzie rodzina, składająca się z 6 
osób zadowolić się musi dwoma staremi, 
nadgryzionęmi przez czas łóżkami, stana- 
wiącemi, oprócz stołu zbitego z desek, ca- 
łe umeblowania tego „mieszkania“. 

Do tego zaległości pensyj, sięgające 4 i 
5 lat nie były rzadkością! Zagłębienie się 
w tych stosunkach jest jednym aktem o- 
skarżenia dla tej spróchniałej do szpiku 
kości warstwy, która żyła z pracy tych 
nędzarzy, nie czyniąc dla nich dosłownie 


nie. 

Długie lata będą potrzebne, aż majątek 
ten pomimo natychmiast podjętych inwe- 
stycyj, uporządkowaniu i remontu dopro. 
wadzony zostania do porządku. Lecz i tu 
wszędzie już widać znaczne oznaki popra- 
wy. kryto najbardziej zaniedbane budyn- 
ki, odchwaszezono ogród i sady, założono 
nowe pola warzywne, sprowadzano stada 
wysokawartościowego bydła, uzupełniono 

ark maszynowy, który z małemi wyjął 

ami nadawał się jedynie na szmele. 

Drugim majątkiem, znajdującym sią 
również w zupełnej ruinie, tyl 

majątek Paremka, 
również własność rodziny Szembeków. I tu 
piękny dwór z franeuskim dachem rene- 
sansowym, krytym gontem i naokoło wiel- 
kiego trawmika czworoboczne budynki pos 
boczne. W pokojach obok wysokowarto. 
ściowych dzieł sztuki, galerji obrazów i 


drogocennych sztychów, dużo tandety, 
przeładowania i złego smaku. 
Zabudowania zaś folwarczne poniżej 


wszelkiej krytyki. Z 120 mórg pól upraw. 
nych wzięto pod uprawą aż całe 18, przy: 
czem gleba jest jak na tamtejsze warunki 
wyjatkowo dobra, rodząca pszenicę i bura- 
ki_ cukrowe, 

I tutaj przystąpiono natychmiast do 
gruntownego remontu i już dzisiaj wszyst- 
kio pola uprawne są zasiane. Oczywiście 
całe obejście gospodarcze wielkim nakła- 
dem kosztów i pracy doprowadzono do po- 
rządku, sprowadzono maszyny, wozy, ko- 
nie i bydło, 

Dziś same właścicielki nia mogą poznać 
swego majątku, tak zmienił swój wygląd, 
Usunięta bezwartościowe bydło, założono 
hodowlę świń, przystąpiono do racjonalnej 
uprawy ziemi, wkładając w wyjałowioną 
ziemię wielkie ilości nawozów sztucznych, 
w celu podniesienia wydajności. 

Charakterystycznym dla gospodarki na 
tym dworze j fakt, że służba Eolwarcz- 
na jnż od lat nie widziała anl grosza go- 
tówkd. Zalegla pensje płacono ziemią, któ. 
Ta przecież i tak leżała odłogiem. Oczywi- 
ście fornale nie zabrali najgorszej ziemi, 
co oczywiście nie trzeba specjalnie pod- 
kreślać, Dziś dopiern na podstawie kata- 
stru stwierdzono ogólną powierzchnię ma- 
jatku, która przekracza liczbę 3.000 mórg. 

Że jednak może być inaczej, udowodnił 
baa 


pobyt na majątku Płaza, 


położonego w najpiękniejszej części powia- 
tu chrzanowskiego. Właściciele posiadła- 
ści uważali majątek swój jedynie za 
rodzaj domu weekendowego, oddając cal- 
kowiią gospodarkę w rece inspektora, któ- 
ry oczywiście dbał tylko o ta, aby w jak 
najszybszym czasie zapełnić sobie kabze. 

Osobisty nadzór mad majątkiem, umiło- 
wanie prucy na roli odbiło się wyraźnie 
ua wyglądzie całego dworu. Zarówno za. 
mek, Jak I zahudawania gospodarcze | ohej. 
tria są w doskonałym stanie, świadcząc 
o porządku i dobrobycie. Ta samo wraże- 
nie sobia rozlogłe sady, ogrody warzywna 
i pola, 

A więc może być inaczej, potrzebnem jest 
do tego tylko trochę rzetelnej woli, tro- 
chę trudu i pracy a wdzięczna ziemia pła- 
ci stokrotnie. 

, Žo jednak i na innych majątkach bedzia 
imaczej, ża i one w krótkim czasie staną 
się wzorowomi placówkami gospodarcze. 
mi. gwarantują niemieccy zarządey, któ. 
rzy no najtrudniejszych warunków 
niestrudzenie stoją na etraży, łamii 

wszelkie trudności, aby z poparciem władz 
i urzędów zapewnić całemu narodowi wy- 
zywienie, aby w tych pięknych i bogatych, 


lecz zezouych powiatach ZAKO 
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Nabywamy 
używane maszyny marki „S IN G EA" 
Singer Sewing Machine, Singer Bendzin, 
Alte Hauptstr. 37 (Kołłątaja). Sosnowitz, 
Hauptstrasse 11. 211 


KAFLE i przybory do pieców, płytki śoienne glazu- 
Towene, posadzkę terrakotową i cementową. tilzy 
piekarskie, cegły szumolowe ilp, polece Pieckafel, 
Sosnowits, Narttslr. 20 (Hale Targowe w podwó- 
rzu) 203 
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MARIAN WESTERSKI 
x Sosaawitz, Adlergasza 19, liczący lat 20 (choruja 
na padaczkę). Kioby wiedział o pobycie wymienio- 
Dego, zechce łoakawie eklernwać wiadomość pod wy- 
żej wymieniony adres, względnie do Policji. _ 20% 


URZĄDZENIE SKLEPOWE sprzedam ta- 


KS Sosnowitz, Steilwerkstr. 19 "| 


cza). Genowefa Gądek, 


